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Co pić w imle? 


“Tylko PONCZ-SINALCO. ` 


2 ~: Napój ten w smaku daleko lepszy od ponczu zwykłego, 
5-28 tę wyższość, że nie. zawiera alkoholu i jest 


tani jak - woda. 


kto raz wypił Ponczu-Sinalco, ten już go nie zamieni 
na żaden inny trunek. 

Wyrób nagrodzonej na wystawie , katowickiej meda- 
le brnym fabryki wód 'gazówo- owocowych 


E. KOSMALA, SOSNOWIEC. 
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KRAKÓW, 27. 12. (wł.). W piątek 
ważę ły zmarła nagle na udar serca 
rakowie, Jadwiga Przybyszew- 
ska, wdowa po znakomitym pisarzu, 
Stanisławie Przybyszewskim. Zmar- 
ła przybyła przed kilku dniami do 
Krakowa, gdzie zamierzała spędzić 
święta u swego zięcia, p. Jarockie- 
go, profesora akademji sztuk pięk- 
nych. Nieustanne kłopoty materjal- 
ne, a także troska o zdrowie męża, 
który od kilku lat stale zapadał na 


PARYŻ, 27. 12. (wł). W dniu 


łecznych i politycznych pracę prof. 
Marcelego Handelsmanna pod tyt. 


«ldeje francuskie w Polsce», Praca 


Fim Jadwigi eME 
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i fon 4-97, telefon mieszkania 
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gcji nocnnej i drukarni + 9a 


zdrowiu, sterały siły ś. p. Jadwigi 
Przybyszewskiej. Zaledwie o miesiąc 
niespełna przeżyła swego, nęża, dia 
którego była aniołem o iczym. 


KRAKÓW, 27. 12. (wł). Wczoraj * 


popołudniu odbył się na cmentarzu 
Rakowieckim pogrzeb św. pam. 
Jadwigi Przybyszewskiej, wdowy po 
wielkim pisarzu St. Przybyszewskim. 
W pogrzebie, oprócz członków ro- 
aż wzięła udział liczna publicz- 
ność 


j. Praca prof. Handelsmanna na forum akademji 
| nauk społecznych i politycznych w Paryżu. 


ta niedawno ukazała się w języku 


francuskim. Wykład profesora Bour- ` 


geois wywarł wrażenie na słucha- 
czach, wśród, których obecni byli 
przedstawiciele sfer naukowych i 
społecznych. 


Zderzenie się 2-ch parowozów. 


3. 
j dczytał f Emil. 
Acisi ska emji i so Ć 
na-morzu Marmara. 


ANGORA, 27. 12. (wł.). Na mo- 


` rzu Marmara. zderzyły się 2 parow- 
„ce tureckie. Jeden z nich zatonął z 
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i Z terenu województwa kieleckie- .. 


zjednoczeniowy sen. Bojki przybiera < 
iołowy charakfer. Organizacje * 
ża drugą, a na ich miejscu wy- * 
rastają kadry zjednoczenia ludu. Wy- 
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| otrzymujemy wiadomość, że ruch = A lenda, Bereziński, 
ie «Piasta» rozpadają się szybko jed- $ sen. Bojki w imię ideologji marsz. 
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Przybycie mar. Piłsudskiego 
Go Krynicy. 


KRYNICA, 27. 12. (wł.). Przy!** 
tu p. marszałek Piłsndski ze sw 


„rodziną i zamieszkał w pokojacu 


reprezentacyjnych domu zdrojowego. 


W Kieleckiem mnożą się kadry „zjednocz. ludowego" 


Mo- 
Błaszczyński, b. 
członkowie «Piasta» wystąpili z or- 
"ganizacji i pracują już przy boku 


bitni działacze jak Smoliński, 


Piłsudskiego. 


Wydział agitacyjny polskiej partji - 


komunistycznej; 3 zlikwidowany. 
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komunistyczna partja polska otrzy- % 
"mała ostatnio z Moskwy wielkie fun < 
= dusze na propagandę wywrotową w ` 


Riy tryb życia, W 

« dze policyjne * «enakryły» w dnia; 
* wczorajszym centralę komunistów w. 
* Warszawie. Znajdowała się tu tajna 
* drukarnia, archiwum. 

Ponadto we“ wszystkich dzielni 
cach Warszawy odbyły się masowe 
« rewizje i aresztowania. Podczas re- 
wizji w mieszkaniu kurjera Moszka' 
Amsterdamsktego wykryto plan 
«fortyfikacji wojskowych, mapy woj 
ę skowe.i rozkazy +w języku rosyi< 
< skim. W mieszkaniu Edwarda Sta- 
> bińskiego wykryto maszynę drukar- 
f ską, trzy kaszty zecerskie, matrycę, 
$ farby i układ. 

sPrzy ul. Żalaznej w mieszkaniu 
% Cyrli Groser wykryła policja druki 

- agitacyjne w języku polskim, żydow 
$ skim i rośyskim. 
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% Polsce. Pozwoliło to lepiej obser- * 
R ' wować komunistów Warszawskich, > 
-# którzy zaczęli lycra w Spania- %. 
konsekwencji wła- È 


. konfiskacie stosy rękopisów, PTC O 
„kuły posiedzeń, druki sprawozdań: a 
+1 oficjalna korespondencja z Mo- 
$ skwy. Z lokalu młodzieży komun- 
mistycznej przy uł. Świętojerskier a-. 
'resztowano Gruenberga Granasza i 
Fajekówną, przyczem wpadło w rę 
ce policji mnóstwo druków i ręko- 
pisów w sprawie przyszłych wybo% 
rów na sejń. W domu przy ul. Wi- 
dok areszłowany został komisarz. 
rządu sowieckiego Edward Prym, 
ponadto aresztowano 15 innych o- 
sób. Aresztowani należą w przeważ- 
nej części do wybitnych działaczy 
komunistycznych 


Ponadto są aresztowani: Kazi- 
mierz Grochuiski, dyrektor tow. 
wyd. «Książka», Henryk Bittner 


mieszkaniec Łodzi, Tadeusz Żarski, 
Samuel Bychowski, Henryk Kossow 
ski, Jehet Teich, mieszkaniec przy 
ul. Ś-to Jerskiej,"bez zam eldowania, 
Helena Alienberg, Anna  Goldber- 
żanka, Feliks Saciis, oddany został 
pod nadzór policji. 
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Przed samemi świętami w prasie 
prawicowej ukazała Się odezwa wy- 
borcza «sier gospodarczych», które 
uważały za- stosowne wystąpić pu- 
blicznie ze swem credo politycznem. 

Pod odezwą figurują nazwiska 
endeków, arystokracji rodowej oraz 
poieniatów przemysłowych łódzkich, 
górnośląskich i Zagłębia Daąbrow- 
skiego, bez różnicy wyznań i naro- 
dowości, są”tam bowiem polacy, 
niemcy i żydzi. 

Odezwa ta, utrzymana w tonie 
*spokojnym obok uznania dla rządu 
obecnego, za jego dotychczasową 
pracę dla państwa, zawiera nawskroś 
reakcyjny program, wyraźnie dążą- 
cy do zmiany demokratycziiego U- 
stroju na nawskroś reakcyjny. 

pPomienione «sfery gospodarcze» 
dążyć będą do równouprawnienia 
sejmu i senatu nietylko w dziedzi- 
nie inicjatywy ustawodawczej i u- 
chwalania budżetu, lecz również i w 
stosunku do rządu. Votum nieufno- 
ści dła rządu, vchwałone przez sejm 
nie będzie miało następstw konsty- 
tucyjnych, jak się to praktykuje w 
krajach parlamentarnie rządzonych, 
lecz musi ono być również uchwa- 
lone przez senat. 

Izba wyższa miałaby się składać 
z delegatów organizacyj gospodar- 
czych i zawodowych, czyli specjal- 
nie dobranych reprezentantów zie- 

` miaństwa, wielkiego przemysłu, ban- 
kowości i handlu; pozatem weszliby 
do senatu wiryliści, wyznaczeni przez 
wyższe duchowieństwo i wyższe u- 
cze!nie, wreszcie rząd mógłby sobie 
zabezpieczyć odpowiednią większość 
w izbie wyższej za pomocą nomino- 
wania pewnej liczby oddanych mu 
zwolenników. 

Sejm zostałby w takim razie 
zepchnięty do nędznej roli ciała do- 
radczego, nie posiadającego faktycz- 
uie żadnej możliwości skutecznego 


sprawowańia kontroli parlamentar- 
nej, podczas gdy senat, ukonstytuo- 
wany wedle wzorów, zaczerpniętych 
z ustroju napoły absolutnych monar- 
chij, miałby służyć hamulcem prze- 
ciwko «dziwolągom» prawodawczym 
wybranego przez całą ludność sejmu. 

Oczywiście wolno jest sferom go- 
spodarczym występować nawet z ta- 
kim programem, wątpimy jednak 
bardzo, czy wśród ludzi pracy znaj- 
dą się choćby jednostki, któreby 
oddały swój głos na. listę takiej 
reakcji. 

«Sfery gospodarcze» zdają so- 
bie sprawę z grożącego im odósob- 
nienia i w ogłoszonej odezwie sta- 
rają się skokietować klasy pracują- 
ce, występując przeciwko deinagogji 
i twierdząc, że między kapiiałem i 
pracą może nastąpić porozumienie, 
gdyż więcej jest między niemi punk- 
tów stycznych niż przeciwieńsiw. 

Twierdzenie to zakrawa wprost 
na ironję, zwłaszcza, jeśli się zwa- 
ży, że pod odezwą figurują podpisy 
osób, grających pierwsze skrzypce 
w radzie zjazdu przemysłowców 
górniczych. A rada zjazdu przyjęła 
już za zasadę, by nie tylko nie szu- 
kać punktów stycznych z ludźmi 
pracy, lecz unikać z nimi wszeikiej 
styczności. Dość wspomnieć o sto- 
sunku rady zjazdu do związku pra- 
cowników handlowych i przemysło- 
wych, z którymi rada wogóle nie 
ciice pertraktować. 

A cóż mówić o stosunku do ro- 
botników, albo do właścicieli grun- 
tów, objętych koncesjami? 

Rzecz możliwa, że gdzieś za gó- 
rami, za rzekami «sfery gospodar- 
cze» mają szasise zdobycia manda- 
tów, w naszym jednak zakątku w 
obecnych stosunkach odezwa Sier 
gospodarczych pozostanie wołaniem 
na puszczy» 


Trzeba żyć bez wody! 


Łaska kapitału francuskiego. 


Dzielnice Sielca, Kuźnicy i Dę- 
bowej Góry, posługują się wodą do 
użytku domowego, dostarczaną przez 
kopalnię «Gwarectwa Renard», za 
pomocą wodociągów i pompek u- 
licznych. Pozatem żadnych studni 
prywainych dzielnice te nie posia- 
dają. 


Yveling Rambaud i E. Piron 


Dramat w Bicetre 


Powieść. 
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Hrabina nie miała siły dcokoń- 
czyć myśl i wmiłkła. Zdawało się, 
że życie już z niej ułatuje. 

Odkrycie to wstrząsnęło całą is- 
totą Fabiana. Widział się dotknię- 
tym puzez dwa największe nieszczęś- 
cia, jakie mógą doiknąć człowieka. 

Tymczasem nadszedł komisarz 
policy, a za nim August i dwóch 
agentów. k 

Urzędnik nachylil się na hrabiną 
i ujął jej rękę. Spostrzegłszy, że 
jeszcze oddycha, zapytał: 

“= Czy pani hrabina słyszy mnie 
3 może odpowiedzieć? l 
— Słyszę — odrzekła ledwie do- 
. styszalnym głosem. 

— Czy zna pani swego zabójcę? 

— Znam. 

— Któż to taki? z 

— Doktór.. Réne Duclos. . 

— Dzy pani mówi, doktór Renć 
Duclos? 

— ©n. i 

Hrabina wymówiła ostatni wyraz 
prawie niewidziaijnem- poruszeniem 
ust i skonała. ; 


w 
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Od dłuższego czasu nasi kochani 
dobrodzieje francuscy wstrzymali sta- 
řą dostawę wody, dostarczajac ją 
tylko w pewnych godzinach, miano- 
wicie od godz. 7 rano do godz. 6 
wieczorem. ; 

Gdyby woda szła ostrym prą- 
dem i stale, czas ten możeby i wy- 


CZĘŚĆ TRZECIA. 
Ofiara Cecylji. 
> | 


Hrabina Luiza w ostatniej chwili 
życia rzuciła na doktora oskarżenie 
siraszne i fałszywe, niemożliwe do 
cofnięcia. 

W kobiecie tej była dziwna mię- 
szanina uczuć szlachetnych i namię- 
tności najniższych. 

Będąc młodą i wspaniale piękną, 
była zdradzaną przez męża. Hr. Ru- 
dolf swem postępowaniem rozpust- 
nem nie oszczędził jej ani jednego 
upokorzenia, ani jednej goryczy. 

Gdyby była chciała, mogła się 


była pomścić, znaleźć pocieszycieli 


i korzystać z tryumfów łatwych, nie 
uczyniła jednak tego. Nakazała mil- 
czenie porywom serca i wiernie utrzy= 
mała czystość ogniska domowego. 
© Była i miała prawo być dumną 
ze swego życia cnotliwego. 

Serce swe, bez podziału, oddała 
swemu Synowi. bę 

Fabian stał się osią jej życia, 
bożyszczem, motorem wszystkich jej 
czynów. Patrzała tylko jego oczy- 
ma i żyła dla niego. 

Przesada tego uczucia doprowa- 
dziła ją do zbrodni. Skoro tylko 


wydało się jej, że interesa Fabiana: 
mogą być narażone, że jego szczę-. 


starczył,slecz stale i w tym ograni- 
czony czasie są przerwy. 

Około tych porapek stale czeka 
gromada kobiet i dzieci, by móc 
zdobyć kubełek iego cennego ne- 
kiaru kosztem wze,emanych brutal- 
nych sobie wymyślań, kto dłużej 
czeka, a często i bójek. Po każdym 
zatrzymaniu wody, gdy woda za- 
czyna iść, pierwsi odbiorcy otrzy- 
mują rudawkę, gęsty płyn zrdzą z 
rur żelaznych. Z braku wody, ta 
ciecz idzie do użytku. 

W ostatnim tygodniu świąt, kiedy 
wody najwięcej potrzeba, wody tej 
nie było. Ludność wspomnianych 
dzielnic udała się z kubłami w piel- 
grzymkę po mieście, szukając studni 
lub ostatecznie - zanieczyszczonych 
glinianek, by dostać chociaż na her- 
batę i do umycia się nieco wody. 

Stan taki dłużej jest niemożliwy. 
Ile zaziębień, chorób, nieszczęść, po- 
woduje on, gdyż okolice te zamiesz- 
kuje przeważnie warstwa biedna, nie 
posiadająca ciepłej odzieży, by stać 
po półtorej godziny w oczekiwaniu 
na francuską rudawę! 


Syn trzema strzałami 


W niedziełę popołudniu na prze- 
dmieściu Lwowa, Bogdanówce, do- 
konano zbrodni ojcobójstwa. Mie- 
szkała tam rodzina Kosiysków, skła- 
dająca sią z ojca, matki i owóch 
dorosłych synów. Rodzina żyła w 
niezgodzie z powodu pijaństwa ojca, 
który maltretował żonę i niedawał 
pieniędzy na utrzymanie domu. W 
niedzielę popofudniu po powrociezna 
bożeństwa, stary Kosiyrko wszczął 
awanturę i uderzył miodszego syna 
w twarz. Starszy syn Michał ze 
łzami w oczach próbował ułagodzić 
ojca. Po beżkutecznych wysiłkach, 
płacząc, dobył z szafy rewołtwer i 
trzema strzałami w głowę ojca, po- 


Werjat w kościele 
postrącał z oliarza świeczniki. - 


W kościele św. Ducha przy zbie- 
gu ulic Freta i Długiej w Warsza- 
wie po skończonej prymarji rozległy 
się okrzyki przerażenia. ; 

Zwabiony hałasem ksiądz Wa- 
cław Kuneri wybiegł z zākrystji I 
ujrzał sierżanta szamocącego Się z 
obcym mężczyzną. 

Na kamiennej posadzce oraz na 
stopniach ołtarza leżały  pogięte 


ście zostało: zagrożone nietylko w 
chwili bieżącej, lecz i na przyszłość, 
objawiła się matka groźna, niebez- 
pieczna, nieubłagana. 

Wszelka broń, służąca do obrony 
jej dziecka i usunięcia nieprzyjaciela, 
była dla niej dobrą. 

Widzieliśmy ją u dzieła w chwili 

śmierci męża, w salonie p. Haute- 
clair i nakoniec przed zgonem wła- 
snym. . 
Ona, spełniające obowiązki reli- 
gijne, wierząca w nagrodę i karą na 
tamtym świecie, bez wyrzutów su- 
mienia wyrzekła w agonji najstrasz- 
liwsze kłamstwo. Zaryzykowała zba- 
wienie wieczne. 

Dlaczego? 

Gdyż przewidywała rozwód Fa- 


ście syna były tylko igraszką w rę- 
kach doktora Duclosy gdyż człowiek 
ten mógł zabrać Fabianowi jego żo- 
nę, majątek, poważanie, słowem zła- 
mać jego serce i życie. 

Więc nienawidziła go jako ry- 
wala wstrętnego, jak złego ducha, 
którego należało ż na zaw- 
sze. 

Co ją obchodził zbrodniarz rze- 


isty, Paweł Ranoir, który prę- : 


czyw 

dzej, lub później i bez tego mógł 
dostać się na rusztowanie? Własne 
ej przykuwały go do życia w nę- 


„wą ią się zająć ? Re 


biana z Marcelą, gdyż spokój j szczę- `: 


 sziować go. 
błocie do chwili śmierci. Wie» . > 
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€ fo 
Czy naprawdę nie ma kto spra- 
Co na to miejski urząd zdrowia? 
Czy ta rudawa nadaje się do użyt- 
ku dla rzesz, odżywianych czarną 
kawą i kariotianką ? AGB 
Należałcby przypomnieć baronom è 
francuskim, iż za obsuszenie grun- 
tów i pozbawienie wody tych dziel- 
nic, na zasadzie umowy z dawniej- 
szymi obywatelami, zagwarantowa-= 
li stałą i nieograniczoną ilość wo- 
dy, więc nie z łaski to czynią. Spra- — 
wa ta nagła i pilna. p : 
Ludność wspomnianych dzielnie 
ma nadzieję, iż magistrat natych- 
miast przedsięweźmie kroki, by nie 
pozostawić bez wody mieszkańców 
tych dzielnic do czasu, dopóki mia- 
sto samo nie będzie dostarczać wo- 
dy własnemi wodociągami. RE 
Stały mieszkaniec Sielca 
i stały czytelnik «Ex. Zagł.» 
K. Wilczak. sa 


Sosnowiec, d. 26, XII. 27 r. <BR 


pozbawił ojca życia. 


zbawił go życia, poczem oddał się = > 
w ręce policji. ZE: 


Zbrodnia c©/eobójstwa | 
pod Warszawą, = 


Z warszawy donosi (A): W: po- 
niedziałek 26 bm. w Grochowie przy 
ul. Mieszkowskiej 56, niejaki Stefan 
Wasiński, będąc w stanie nietrzeź- 
wym, zastrzelił swego ojca 57-letnie- 
go Józefa Wasińskiego, przodownika: 
17 komisarjatu P. P. Morderstwo 
zostało dokonane wobec konającej, 
macochy mordercy. Policja sprawcę: 
aresziowaic. SA 


a 


świeczniki i połamane świece. ` 
Okazało się, że zatrzymany J 
kiel Dymant (Sienna 65) jest spra 
cą profanacji. Odesłano go do I 
komisarjaiu, gdzie na pytania dawał ` 
bezsensowne odpowiedzi. 
Jak donosi jedna z wczorajszy! 
gazet żydowskich, Dymant jest umy- 
słowo chory i spędził rok w szpita= 
lu pod obserwacją lekarską. = i 


rzyła, że odbierze on kiedyś karę 
za swą zbrodnię. À 

Ale człowiekiem niebezpieczi 
rywalem zawsze groźnym, był 
inny, człowiek, który zwrócił Mar © 
celę z drogi obowiązków i romam- 
sował z nią, podczas, gdy w pałacu 
odgrywał się dramat straszny. 

Ponieważ umierała pod ci 
zabójcy, więc śmierć jej powin 
przynieść korzyść jej synowi. 

I w swej namiętnej niesawiś 
do doktora Duclos „oskarżyła go 
o morderstwo. fai 

Komisarz, w najwyższym stopn 
zdziwiony jej zeznaniem, prosił by 
je powtórzyła. e 

Limierająca poiwierdziła 
z.tchnieniem ostainiem. : 

Komisarz i Fabian, nachyłeni 
głową zmarłej, zadrżeli obaj. ; 

Syn zrozumiał straszną myśl 
swej matki i widział w miej ostat S 
jej życzenie. j 

Życzenie to zresztą zgadzało 
z wrzącemi w jego sercu uczu 
zazdrości i gniewu, od chwili, gd 
matka wyjaśniła mu powód nie 
cności Marceli i doktora. I przys 
sobie życzenie to uszanować. 

- Po stwierdzeniu zbrodni pozo 
wało tylko odszukać zabójcę i 


wr 


Co robi 


Kapral 11 pułku piechoty stacjo- 
nowanego w Tarnowskich Górach 
= „ha Śląsku, niejaki Stefan Rudny, 
,. « kiedy przyjechał na urlop świątecz- 

'. ny do swej rodziny w Dąbrowie, dò- 
wiedział się, że narzeczona jego 17- 
letnia Wanda Ciszowska, (Limanow- 
skiego 25) przestała go darzyć 
względami i uczucia swe skierowała 
w stronę innego, którego wkrótce 
ma poślubić, 
Bezgraniczna miłość Rudnego, 
jaką żywił dla ukochanej, na wieść 
"© "dradzie zrodziła w nim myśl 
Sirasznej zemsty. 


KRONIKA. 


KALENDARZYK. 


Dziś: Młodzianków 
Jutro: Tomasza bisp. 
Wschód słońca 7.44 
Zachód E T 


mman ren 


RADJO. 


Środa — 28 grudnia. 
KATOWICE. 


* | 4620 Komunikat polskiego zw. zrzesz. 
"woj. śląskiego. : 

16.40 Skrzynka pocztowa. a 

17.65 Komunikat dyrekcji kolei pań- 

_ stwowych w Katowicach. 

17.20 Transmisja z Warszawy. Odczyt. 

- 17:45 Transmisja z Warszawy. Program 

-dla dzieci i młodzieży. 

18.56 Komunikaty. 

19.15 Rozmaitości. E 

`- 19.55 Odczyt z cyklu Tatry i taternictwo. 
. 20.50 Koncert wieczorny. Transmisja 
Ł Krakowa. 

< 2200 Komunikaty. 

| 2250 Koncert z kawiarni „Atlantic“. 


WARSZAWA. 


11.40 Komunikaty PAT'a. š 
12.00 Sygnał czasu, komunikat lofniczo- 
meteorologiczny. 

"1440 Komunikaty PAT%a. 

15.00 Komunikaty: meteorologiczny, go- 


PI r . 
PAŹ 16.00 Odczyt p. 1. „O kolendach staro- 
| polskich". 
= 16.25 Nadprogram i komunikaty. 

s 16.40 „krzynka pocztowa“ — korespon- 
(| adecja bieżąca. SĘ 
za 17.06. Komunikaty PATva. 

EA 17.20 Odzyt p. t. „Ogródki działkowe i 
ich znaczenie dla miast,. 
| 17.45 Program dla dzieci i młodzieży. 
á 1846 Koncert. : 

=. 18.55 Komunikaty PAT'a. 
= 19.05 Komunikat rolniczy. 
„ 19.15 Rozmaitości. z 8 
4 19.55 Odczył p. t. „Okręgi hodowli koni 
< ‘w Polsce". : 
~ 20.00 Lekcja języka angielskiego. 
- 20.50 Koncert wieczorny. Transmisja Z 
(rakowa, w przerwie biuletyn „Messager 
nais* w języku francuskim. 
_ 22.00 Sygnał czasu i komunikat lotni- 

czo-meteorologiczny. 
z 22.05 Komunikaty PAT'a. 
3 22.20 Komunikaty: policyjny, sportowy, 

oraz nadprogram. 

" 22.50 Komunikat PAT'a. 


- Teatr miejski w Sosnowcu. 
"W czwartek „Nasza żonusia"*. Początek 
-0 godz. 8.16. 


| Oda. 
Przestępczość na terenie woj. 
_ kieleckiego w listopadzie. 


= takze czyż STR na terenie 
województwa kieleckiego za miesiąc 
$ ad 1927 roku. š 
= Przestępstwa polityczne 15, bunt 
1 opór władzy 60; inne przestępstwa 
ko władzy 205! dezercja 14; 
zakłócenie spokoju publicznego 872; 
anie przestępców 1; przemyt- 
wo 19; włóczęgostwo i żebranina 
spekulacja walutą 1; fałszerstwo 
iędzy i papierów wartościowych 
fałszerstwo dokumentów i dowo- 
r 8; fałszerstwa innego rodzaju 9; 
j w bandzie 1; rozbój zwyczaj- 


miłość. 


Jej jedną, a sobie 2 kule. 


W ubiegły poniedziałek, to jest 
w drugi dzień świąt, kiedy Ciszow- 
ska wychodziła z bramy domu, w 
krórym mieszkała, przybliżył się do 
niej Rudny i wystrzałem kuli rewol- 
werowej przeszył nieszczęśliwej pra- 
wą pierś. Następnie dwa razy strze- 
lit do siebie, raniąc się w akolice 
brzusznej jamy» 

Ciszowską ze względu na nieza- 
grażający życiu stan zdrowia pozo- 
stawiono w domu, Rudnego zaś 
przewieziono w stanie bardzo cięż- 
kim do szpitala powiatowego w 
Będzinie. 


ny 3; moreerstwo zwyczajne 8; dzie- 
ciobójswo 7; inne pozbawienie ży- 
cia 5; podpalenie zbrodnicze 16; 
pożary przypadkowe 89; siręczenie 
do nierządu 6; przestępstwa na fle 
seksualnym 6; inne przestępstwa 
przeciwko moralności 40; uszkodze- 
nie cielesne 575; spędzenie płodu 11; 
podrzucenie dziecka 6; kradzież. ka- 
sowa z włamaniem i; kradzież ko- 


lejowa z włamaniem 5; kradzież ko-. 


lejowa bez włamania 56; innego ro- 
dzaju kradzieże z włamaniem 152; 
kradzieże kieszonkowe 46; kradzież 
z pola i lasu 110; kradzież przewo- 
dów telegraficznych i telefonicznych 
1; innego rodzaju kradzieże bez wła- 
mania 156% kradzież koni 4; kra- 
dzież bydła 7; oszustwo 98. wymu- 
szenie 5; sprzeniewierzenie 76; pa- 
serstwo 11. lichwa i paskarstwo 50; 
hazard karciany 22; potajemne go- 


„rzelnictwo 1; kłusownictwo 229; prze- 


kroczenie przepisów  sanitarno-ad- 
minisracyjnych 17221; przekroczenie 
przepisów handlowo - adminisracyj- 
nych 2074; samobójstw 12; nieszczę- 
śliwych wypadków 50; w tem wy- 
padków śmiertelnych 15; zaginięcie 
osób 5; przekroczeń meldunkowych 
227; opiisiw 742; różne przestępstwa 
6399, 

(o) Ubezpieczenia pracowni- 
ków umysłowych. Zgodnie z tre- 
ścią obowiązujćcej mstawy, winien 
był fundusz bezrobocia zakończyć 
6 grudnia b. r. swą działalność w 
zakresie zabezpieczenia pracowników 
umysłowych. 

Ponieważ jednak nowo powsta- 
jące zakłady ubezpieczeń pracowni- 
kówumystowych niemogły jeszczebyć 
zorganizowane i trudno jest narazie 
określić, kiedy będą w stanie przy- 
stąpić do normalnej pracy, przeto 
rada ministrów na wniosek p. mi- 


nistra pracy i opieki społecznej prze- 


dłużyła do dn. 5 grudnia 1928 roku 
moc obowiązującą przepisów, o za- 
bezpieęczeniu na wypadek bezrobocia 
w brzmieniu ustawy z r. 1925 o za- 
bezpieczenin pracowników umysło- 
wych w funduszu bezrobocia.. 

Działalność funduszu bezrobocia 
w spommnianym zakresie będzie sto- 
pniowo ograniczana w miarę przej- 
mowania tych czynności przez nowo 
powstające zakłady ubezpieczeń pra- 
cowmików umysłowych. 


Z Sosnowca. 


(s) Osobiste. Onegdaj w koście- 
le parafjalnym w N. Sielcu ks. pre- 
fekt Ptasiński w asystencji ks. prob. 
Mazurkiewicza pobłogosławił zwią- 
zek małżeński między p. Bohdanem 
Lekszyckim, współpracownikiem»Ku- 
rjera Zachodniego« i »ll. Kur. Kra- 
kowskiego«, a panną Zofją Ciesiel- 
ską z Poznania. Młodej parze prze- 
syłamy serdeczne życzenia na nowej 
drodze życia. ; 


(s) Minęły święta... Sprawdziło 
się stare polskie przzsłowie. 

Spowity mroźnemi okowami 
dzień św. Barbary dał nam Boże 
Narodzenie po wodzie. 

Dzień wigilijny, jak również dzień 
Bożego Narodzenia minęły przy iś- 
cie jesiennym, melancholijnym na- 
stroju. Pomimo, że ruch na ulicach 
miasta był dość duży, nie widać 
jednak było tęgo ięina życia i we- 


KINO 


„OAZA” 


Sosnowiec. 


KINO 
„łowości” 


Będzin. 


sołości, jak to bywało po inne, do- 
bre lata. 

Minęły dwa dni świąt, do któ- 
rych. czyniono tyle zabiegów i przy- 
gotowań. Minęły szybko i bezpow- 
rotnie, jak wszystko na Świecie. 

Dziś stajemy znowu przy naszym 
codzienuym warsztacie pracy, by w 
trudzie i znoju zdobywać codzienny 
kawałek chleba. 

Minęły święta... 


(s) Dochód z akademii ku czci 
gen. Bema, urządzony w niedzielę 
dn. 18 b. m. w teatrze miejskim wy- 
niósł 591 zł, po potrąceniu zaś ko- 
sztów urządzenia akademji osiągnię- 
to czystego zysku 245 zł. 


(s) Ofiary. Zamiast powinszo- 
waú noworocznych urzędnicy tech- 
niczni kopalni gwar. »hr. Renard« 
złożyli do dyspozycji komitetų ra- 
tunkowego oddział w Siełcach na- 
stępujące sumy: 

F. Zalewski 20 zł, L. Przegroda 
10 zł, Fr. Pyzikowski 10 zł, E. 
Krasnodąbski 10 zł., St. Zieliński 10 
zł, A Ornowski 5 zł, W. Kaszyński 
5 zł, Stanek 5 zł., M. Stojczyk 5zł. 
Wł Kepulski 2 zł. J. Santarjus 2 zł. 
Razem 82 złotych. 

Zarząd Komitetu składa ofiaro- 
dawcom serdeczne staropolskie »Bóg 
Zapłaćc. 


(s) Ze sceny amaforskiej. Dn. 
25 b. m. w sali »Zagłoba« sekcja 


"sceniczna tow. hodowli kanarków w 


Sosnowcu urządziła przedstawienie 
teatralne. > 

Na program złożyły się dwa u- 
twory p.t. »pilnuj swego« i chrapa- 
nie z rozkazu«t 

Amatorzy wywiązali się ze swych 
ról znakomicie, wywołując co chwi- 
la kaskady śmiechu i burze oklas- 
ków rozbawionej publiczności. 


(s) Usiłowanie samobójstwa. 
Dn. 25 b. m. Stefan Jaworek lat 24 
zam. w Sosnowcu (Targowa nr. 22) 
nsiłował otruć się esencją octową. 
Po zastosowaniu zabiegów lekarskich 
odwieziono go do szpitała miejskie- 
go. 

(s) W trzy blaszki. Wincenty 
Malik, zam. we wsi ny pow. 
pszczyńskiego, zameldował | policji, 
iż przez kilku osobników został o- 
grany w trzy blaszki na sumę 5 zł. 
oraz skradziono mu przytem 15 zł. 


(s) Kradzież. Markowicz Izaak, 
zam. w Sosnowcu przy ul. Modrze- 
jowskiej, zameldował kradzież z o- 


kna wystawowego skórek różnych, 


wartości 548 zł. 


Dn. 22 b. m. Paweł Wieczorek, 
zam. na Dębowej Górze, czeladnik 
krawiecki, skradł 150 zł. oraz palio 
swemu pracodawcy J. Krawczykowi 
i zbiegł. 


Z Grodźca. 


(g) Wiec. D. 26 b. m. w Sali o- 
chronki w Grodźcu urządziło wiec 
»Wyzwolenie« 

Rozstrząsano sprawy zbliżających 
się wyborów, oraz zaznajamiano zę- 
branych z dążeniami partii. 

Przebieg wiecu był spokojny. 


Od wiorku dn. 27-go grudnia i dni następne 
Najpotężniejsze dzieło sztuki filmowej p. t. 


Swiat w płomieniach wit pice cow) 


W rolach głównych: DOLORES DEL RIO, WIKTOR 
ME LAGLEN, LAMMY KOHEN, EDMUND LOWE. - | 


Od niedzieli 25 do piątku 50 grudnia r. b. 


Spowiedź kapelana 


dramat w 10 aktach. Film osnuty na ile prawdziwych wypadków 
wojny światowej. W roli głównej nasz rodak IGO SYM. 


Nadprogram: KOMEDJA w 2-ch aktach. 


Str. 3. 


Z Będzina! 

(b) Z tow. dobroczynności. Na 
ostatniem posiedzeniu członków za- 
rządu tow. dobroczyninoęci uchwało- 
no uruchomić pracownię czapek, w 
której zatrudniona będzie młodzież 
z przedszkola przy P. M. S. w Bę- 
dzinie. 3 

(b) Niedoszła samobóiczyni. 
Dn. 25 b. m. o godz. 21, Helena Su- 
pernak w Będzinie (pl. 5 Maja nr.5) 
usiłowała otruć się esencją octową. 
Denatkę odwieziono na kuracje do 
szpitala pow. w Będzinie. Przyczyny 
samobójstwa nie ustalone. 


(b) Tragiczny wypadek. Dn.24 
b. m. o godz. 20.60 pomiędzy Dą- 
brową, a Będzinem został przejecha- 
ny przez pociąg towarowy Stani- 
sław Musialik, lat 26, zam, w Be- 
dzinie. Musialik poniósł. śmierć. na 
miejscu. 

Z Dąbrowy. 


(d) Redukcje i stan bezrobo- 
cia. W ubiegłym tygodniu zarząd 
kop. Mortimer, zredukował 400 ro- 
botników. z 

Według danych statystycznych 
ekspozytury urzędu pośr. pracy o- 
gólny stan bezrobotnych sięga ty- 


-siąca osób. 


(d) Ze stow. właścicieli mie- 
ruchomości. Na ostatniem ogólnem 
zebraniu członków stow. właścicieli 
nieruchomości, po omówieniu spraw 
przedwyborczych i bieżących wybra- 
ny został nowy zarząd, w skżad 
którego weszli p.p.: St. Nowak (pre- 
zes) R. Kicki (wicepr.), Włodarkie- 
wicz (skarbnik), Krzywański sekre- 
tarz), W. Jaworski, Zelawski, Wł. 
Danecki, Kowalczewski i Bąbczyński. 

Do komisji rewizyjnej: Kudlicki, 
Kasprzyk i Bednarczyk. 


(d) Choinka dla młodzieży 
szkolnej. W ubiegłą sobotę magi- 
strat m. Dąbrowy urządził dia mło- 
dzieży szkół powszechnych choinkę. 
Na gwiazdkę dziatwa otrzymała pa- 
miątkowe książeczki oraz różnego 
rodzaju łakocie. W uroczysfości 
wzięli udział radni miasta, ławnicy 
i zaproszeni goście. 


250 nieszczęśliwych wypadków 
podczas świął w Warszawie. 


W czasie świąt Bożego Narodze- 
nia w Warszawie było ogółem 10 
wypadków samobójstw, w tem 2 
śmiertelne, 18 wypadków samocho- 
wych, w tem 2 śmiertelne. Pogoto- 
wie ratunkowe wzywane było d 
250 wypadków. l 


OOOCOOOOOODADA 
Miód 


"© kurzcyjno-odżywczy pod gwarancją 
prawdziwy 15 zł za 5 kg. 


1 kg. ładnych prawych 
grzybków 28 zł. 
tylko w sklepie 
Koziotkewa i Jedryczka. 
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Komunista. — Złodziej koleiowy. 


Sąd okręgowy w SOSNOWCU TOZ- 
poznał sprawę 50-leiniego Francisz- 
ka Wójcika, mieszkańca Dąbrowy 
Górniczej, (Łukasińskizgo 20), 
skarżonego w należenie do _ partji 
komunistycznej. Po uwzględnieniu o- 
koliczności łagodzących, sąd skazał 
Wójcika na rok więzienia z pozba- 
wieniem praw i z zaliczeniem aresz- 
tu prewencyjnego. 


Stanisław Skucha, lat 58, miesz- 
kaniec Warszawy, wielokrotnie kara- 
my zodziej, znany ze śmiałych kra- 
dzieży w pociągach, zasiadł ponow- 
nie na ławie oskarżonych przed są- 
dem okręgowym w Sosnowcu. Sku- 
cha, obrawszy sobie jako teren dzia 
łania linię Warszawa - Katowice, w 
dniu 2 marca b. r. wsiadł do wago- 
un trzeciej klasy pociągu pośpiesz- 
nego, w którym jechał inżynier Jó- 
zef Ginsberg z Sosnowca i zastaw- 
szy go drzeimiącego, między Często 
chową a Maczkami, począł mu grze- 
bać po kieszeniach. W chwili, gdy 
złodziej wyciągnął inż. Ginsbergo- 


o- - 


Sosnowcu. 


wi zegarek, Ginsberg obudził się i 
oddat złodzieja w ręce policji. Sku- 
cha karanym był za kradzieże przez 
sądy w Warszawie, Krakowie, Siedl- 
cach, Stoczku 1 Sosnowcu, obecnie 
zaś odsiedzi trzy lata, na które go 
sąd okręgowy skazał. l 


45-letni Hogon Knopp, mieszka- 
niec Mysłowic, za dopuszczenie się 
czynów lubieżnych z nieletnią dziew 
czynką, skazany został na rok wię- 
zienia z pozbawieniem praw. Spra- 
wę sądzono przy drzwiach zamknię- 
tych. 


Bracia Frajmanowie, 18-letni Ru- 
bin i 21-letni lzychem, mieszkańcy 
Porąbki, podczas odprawiania w 
dniu 15 sierpnia b. r. nabożeństwa 
w bóźnicy wszczęli krzyki i awantu- 
ry, skutkiem czego nabożeństwo zò- 
stało przerwane. Obaj Frajmonowie 
znani są z podobnych awantur, sąd 
: przeto skazał ich na siedem dni a- 
resztu. 


Życie gospodarcze. 


Niesłychany spadek 


Z miarodajnych źródeł dowiadu- 
jemy się, iż widoki na zbiory w Ar- 
entynie, na skrystalizowanie się 
tórych rolnicy całego świata ocze- 
kują rok rocznie z naprężeniem, jako 
na czynnik o konjunkiurze Światło- 
wej nieomal decydujący, zapowiśda- 
a się, jak się wyjaśniło ostatecznie 


w połowie grudnia, świetnie. Zbiory 


iegoroczne Stanów Zjednoczonych 
Am. Półn. i Kanady pio rekordowe 
i wyniosły. w r. b. w Stanach Zje- 
dnaczonych 235.000.000 kwintali wo- 
bec 225.000 kwintali, pomimo, iż rok 
ubiegły uchodził za dobry, przyczem 
w Stanach Zjednoczonych powie- 
rzenia zajęta przez zimową uprawę 
pszenicy wzrosła w b. r. o 10 proc. 
Według przewidywań rzymskiego 


instytuiu rolniczego Świajowa nad- - 


wyżka eksportowa wyniesie w roku 
bieżącym około 260.000.000 kwintali. 
Wobec zarysowującej się w spo- 


cen żyta zagranicą. 


sób powyższy konjunktury, należy 
liczyć się z błiskiem załamaniem się 
cen na rynku światowym. Pierwszym 
zwiastunam nieuniknionego w wa- 
runkach powyższych procesu zniż- 

x kowego jest załamanie się cen na 

* giełdzie w Berlinie, na której cena 

. la spadła już poniżej ceny w War- 
szawie i 1osiła dla pszenicy w 
tygodniu 11.12 do 18.1227 r. tylko 
48.77, gdy w Warszawie 41.27, (obni- 
żyła się o 2 punkty w stosunku do 
tygodnia poprzedniego). 

W tych warunkach utrzymywanie 
slę wysokiej ceny zboża na gieł- 
dach krajowych jest wrost niezrozu- 
miałe i zdaje się tłumaczyć wyłącz- 

è nie powstrzymaniem sie producentów 
rolnych od podaży zboża, to też 
rolnicy, którzy -zbyt późno się w 
tem zorjentują, będą sami poszko- 
dowani. 


? GIEŁDA. 


Warszawa, 27.12. 


Warszawa dol. 8.88 i pół. 
Nowy-jork 8.90. 

Londyn 45.55. 

Paryż 55.11 i pół. 

Wiedeń 126.00. 

Praga 26.41 i pół, 
Szwajcarja 172.28. 

Holandja 560.56. 

Bol. War. pr. obr. 8.88 i pół. 


Tendencja: niejednolita. 
5 proc. Poż. Prem. Dolar. zł. 65.75 — 64.00. 
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AKCJE. 


Warszawa, 27.12. 


Bank Handlowy 126.00, 
Bank Polski 156.00—155.50. 
Bank z 50.25. 


Firlej 55.00. 

Węgiel 109.00—108':50—109.00. 

Lilpop 40.25—40.00—359.75. 

Modrzejów 9.05. 

Ostrowiecki 84.50. 

Pocisk 2.80. 

Rudzki 55.50—54.00. 

Starachowice 65.25—65.78. 

Ursus 11.75. 

Zyrardów 17.00—17.10. 

Haberbusz 165.00. 
Tendencija: słabsza. 


Pierwszy Warsztat 
Resorów i Sprężyn 
Sosnowiec Pogoń, 


Niniejszym mam zaszczyt zawiadomić Szan: P. T., że wyrabiam resory 
„fd sprężyny wszelkich wymiarów, zaprawianych w piecach według wzorów 
nujuowszych wynalazków chemiczno-tech- 


zagrańicznych, z żastosowaniem 
nicznych 


Roboty moje są wykonywane solidnie przez pierwszorzędnych fachow- 


ców, z oryginalnej angielskiej stali, 
Gwarańtaję trzechniesięczną 
niając wszelkie reklainac,e w iej sprawie. 
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wytrzymałość moich wyrobów, uwzględ- 


Reboty wykonywuję szybko, solidnie i po cenach konkurencyjnych. 
Volecając się łaskawym wzgłędom Sz. P. T, pozostaję 
Z poważaniem PIOTR MALIK. 


PIOTR MALIK 


ulica Rzeczna Nr. 1. 


wana TY 
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ODPIS. 


Odpis sentencji wyroku w sprawie UK. 576/27—Kp. 5515/27. W Imie: 
niu Rzeczypospolitej Polskiej. Sąd Okręgowy w Sosnowcu, w trybie po- 
stępowania uproszczonego, na posiedzeniu sądowem dnia 16 listopada 
1927 r. rozpoznawszy sprawę Kazimiery Łempickiej, oskarżonej z art. 466 
cz. | k. k. na zasadzie art. 466 cz. 1 i 2, 54 k.'k. 771, 776, 976-999 U.P.K. 
60 i 61 p. t. o. k. 8. 28-55 k. k postanowił: Kazimierę Łempicką, lat 48, 
córkę Jakuba i Kamili ur. w Gołonogu, pow. Będzińskiego, zam. w z 
sńowcu uznać winną, że w dniu 14 września 1927 r. w Sosnowcu, będąc _ 
akuszerką, spędziła płód Marji Samiec za jej zgodą i ukarać ją za tej 
zamknięciem w więzieniu zamieniającym dom poprawy na przeciąg dwuch - 
lat, z ograniczeniem praw i skutkami przewidzianymi w art. 28-55 k k 
oraz skazać ją na uiszczenie opłat sądowych w sumie 80 zł. i obciążyć 
kosztami sądowymi, które w razie nieściągałności przyjąć na rachunek ESE 
Skarbu Państwa. Zabronić oskarżonej praktykę akuszeryjną na przeciąg | 
lat pięciu i wyrok opublikować. Wyrok nieostateczny, ulega zaskarżeniu, SĘ 
w drodze apelacji, w terminie 14-dniowym od dnia dzisiejszego. Na po- 
czet wymierzonej kary zaliczyć oskarżonej areszt prewencyjny od dnia 26. 
września 1927 r. po dzień dzisiejszy. 

Sędzia (-—) Er. Kłodnicki 


Za zgodność St. Sekretarz Urz. Prok. w Sosnowcu 
(—) Edw. laroszewicz, 
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©” SOSNOWIEC rógz Maja * 
TEL.2-48 (wprost dworca kolei ww)M.515 | 


| DROBNE OGŁOSZENIA. | 


{20nn młody technik da fabryki - 

robów metalowych, pożądany z prak 

ka warsztatową. Zgłaszać się Sosnowiec, 
obotnicza 2. 


Meska Bolesław zgubił giire 
siłkową wydaną przez dusz 
robocia w Sosnowcu. j 
tefan Chwastek zgubit 
Chorych wydaną przez poja 
Noro otworzony fabryczny 8 
miodu „Podczaszy“ w Sosnowcu. 
ul. Wspólnej 16, poszukuje zdolnego : 


zkę Kasy 
ład | 


potrzeba do tabryki kilkn ślusarzy naro: "ego agenta. 
boty konstrukcyjne oraz pomocników i Ti 
hłopców zgłoszenia osobiste, Sosnowiec, 5z 
Druk. „Expresu Zagłębia“ Sosnowiec, ul. Teatralna, tel. 4-94. z Eao 
| Ae i 


